
Wojska powstańcze zajęły Tarragonę
Rząd czerwony opuszcza Barcelonę

BILBAO, 15.1. PAT. Według donie
sień z Saiagossy, dzś o godzinie 12.30 
w południe, 5-ta dywizja nawarska pod 
dowództwem generała Tabatista San- 
chez wkroczyła do Tarragony.

Inne oddziały znajdowały się w tym 
czasie w odległości 10 km. iraa wschód od 
miasta ma wiyfaraeżu i przekroczyły rze
kę Gay.a ipod Tamar-t, wypierając nie
przyjaciela .w kierunku wschodnim.

Armia marokańska .miaszenuje na
przód od Reus.

BURGOS, 15.1. PA8. Otrzymano tu 
wiadomość, iż wojska gen. Franco wkro 
czyły do Reus.

POWAŻNA SYTUACJA 
W KATALONII

PARYŻ, 15.1. — Rząd kataloński ?mo 
bdljizował m podległym mu terenie — 
wszystkich zdolnych do noszenia brani 
i ostatnie środki materialne.

Wedle wiadomości niesprawdzonych 
jakie nadeszły z Barcellony w sobotę po 
południu, rząd kataloński zamerza zło
żyć swą władzę w ręce centralnego rzą
du republikańskiego. Rząd centralny o- 
puściłby Barcelonę i powrócił by do Wa 
lencji z tym, iż w Barcelonie pozostałby 
jedyne premier Negrin i minister spr. 
zagr. del Vayo celem zargaiaiaowaniia 
obrony samej Barcelony. Przeniesienie 
rządu do Walencji miałoby na celu 
stwierdzenie iż rząd ten zamierza dalej 
prowadzić walkę, mimo upadku Kata
lonii.

Z Tuluzy donoszą, iż od 48 godzin w 
okolicy Pu gcerdiy toczą się zażarte wal 
ki między oddziałami gen. Franco a woj 
skami rządowymi. Walki te świadczą, iż 
■wojska powstańcze, m mo niezwykle tru 
dtpycii warunków terenowych i mimo 
mnazów i śnieżycy, przystąpiły do ofen- 
syy na terenie pogranicznym francusko 
ktowpańskiim, aby odciąć Katalon ę od 
Francji.

„Le Temps“ .omawiając w artykule 
wstępnym sytuację na froncie katałoń- 
śkśm nisze, że o ile ofensywa gen. Fran
co prowadzona będzie jeszcze przez kil-

ka tygodni z taiką samą energią i iprze- 
prowadlzana takimi samymi środkami 
materialnymi, jak doty.hczas, to maie 
ona prayneść decydujące rozwiązanie 
sprawy hiszpańskiej ze wszystkimi kor 
sekwencjami zairów.n-o r.a terenie wew-

nętrznej polityki w Hiszpanii", jak i na 
terenie międizy.-.iarodcwym. „Le Temps" 
zauważa, że dyplomacja włoska .w widto- 
oany sposób staiwńa na zwycięstwo gen.. 
Franco, które zamierza zdyskontować 
dla sebde.

V'

JAN LAUBITZ 
po krótkich, lecz ciężkich cierpieniach, opatrzony Św. Sakra
mentami, zmar*  dnia 15 stycznia 1939 roku, przeżywszy lat 68

Wyprowadzone droginh ram zwtok ze szpitala powiatowe
go w Będtzimie do kośccła parafialnego. a następnie na cmen
tarz miejscowy odbędzie s ę We wborek dni® 17 bm. o godzinę 
1450.

Nabożeństwo żałobne odprawione zostanie w kościele pa
rafialnym w Będzinie w śro:ę dn. 18 bm. o godz. 9 rano.

O smutnych tych obrzędach zawiadamia pogrążona w 
głębokim smutku

ZONA i RODZINA

Krwawe zajścia w Paiestyn.e
W H AIFIE NIE WOLNO TR ZYMAĆ RĄK W KIESZENIACH

JEROZOLIMA 15.1. PAT. W pobliżu 
Hulesee, ostrzelany został oddział woj
ska brytyjskiego. Aresztowano 19 Ara
bów. W Hadfie zastrzelono pedmego Ari 
ba, a 4-ch aresztowano. W okręgu Sa-
mar.ia ,w jędrnym z domów sta-wiiono opór 
oddziałowi poleją, zamie.zająjemu doko 
nać rewizji. W czasie strzelaniny zra
niono jednego policjanta. Policjanci rzu-

cli granat, wybuch którego zabił obu 
broniących domu Arabów.

Komendant wojskowy Haify wydiał 
rozkaz zabraniający mężczyznom prze
chodzącym ulicami miasta trzymania 
rąk w kieszeniach. Nie stosujący s ę do 
tego zakazu będą natychmiast areszto
wani.

Ostry protest
WIELKIEJ BRYTANII WOBEC JAPONII
LONDYN, 15.1 (PAT) „Suday Times" in

sze, iż ostatmia nota brytyjska do Japonii w 
stanowczy sposób przedstawia stanowisko W. 
Brytanii wobec polityki japońskiej w Gha
nach. Rząd brytyjski podkreśla, iż trwa nadał 
przy polityce drzwij otwartych, opartej na u*  
kładzie waszyngtońskim 9 mocarstw. Rząd 
brytyjski odrzuca wszelkie usiłowania jedno
stronnej rewizji traktatów, zgadzając się na 
wszczęcie rokowań w tej sprawie.

Hr. Csaky odjechał
DO BERLINA

BUDAPESZT, 15.1. — Węgierski mjdster 
spraw zagranicznych hr. Csaky odjechał dziś 
o godz. 18.15 do Berlina. W podróży tej to
warzyszą ministrowi: szef gabnetti radca 
Bartholdy, szef wydziału politycznego radca 
Kuhl i szef wydziału prasowego radca Ullen- 
Revic®ky. Na dworcu żegnał ministra hr. 
Csaky poseł Rzeszy i poseł włoski hr. VincL

Oryginalny strajk
KOBlEf Z NIEMOWLĘTAMI

NOWY JORK, 15.1 (PAT). Kobiety pozba
wione miejskiej pomocy dla bezrobotnych w 
St. Louis urządziły oryginalny strajk okupa
cyjny, obsadzając salę m ejscowego ratusza. 
37 kobiet z niemowlętami przy piersi wy
stąpiły jako delegatkj pozbawionych pomocy 
kobiet i nie chciały opuścić sali Mimo że po
licja i urzędnicy wielokrotnie je upominali, 
strajk okupacyjny trwa już 2 dni i 2 noce. 
Rodziny i bliscy chcieli zaopatrzyć nieszczę
śliwe matki w żywność, jednak policja nie do
puściła do tego, chcąc głodem przełamać u- 
pór strajkujących delegatek. Strajk trwa 
nadal.

Przemówienie Daiadier’a

Polityka Francji - polityką pokoju
i obrony narodowej

Piwa Tychy
(rok założenia 1629)

Od 300 lat 
idą w świat

PARYŻ, 15. 1. PAT. Premier Daladder 
wygłosił dzisiaj dłuższe przemówień: - 
.na zebraniu komitetu wykonawczego 
partii radykalnej. W mowie swej pre
mier poruszył zagadnienia pclityki we-

wi.-ętranej, zarówno jak i zewnętrznej, 
stw ierdzając, że od 10 miesięcy rząd 
francuski był zmuszony walczyć na 
dwóch frontach.

Trzeba było przezwyciężyć brak zro-

Bandyta z Dąbrowy zastrzelony
podczas walki z policją

J. Andrzejewski laureatem
NAGRODY MŁODYCH PAL

WARSZAWA, 15.1. W dniach 14 j 15 sty
cznia 1939 r. odbyły się zebrania Polskiej A- 
kademj Literatury w siedzibie Akademii.

W czasie obrad przyjęto projekt dorocznej 
nagrody literackiej az dzieło wyróżniające się 
piękną polszczyzną. Nagroda wynosi 1000 zł.

Rozważono sprawę stypendiów im. Marszał- 
Ka J. Piłsudskiego na wyjazd zagranicę j wy
brano komisję do oceny zgłaszanych kandy
datur.

Drugi dzień obrad pośw ięcono nagrodzie li
terackiej PAL dla młodych. Po dyskusji na
grodę w wysokości 2000 zł przyznano Jerzemu
Andrzejewskiemu za Dowieść Se>rca“

WARSZAWA, 15.1. — We wsi Go- 
stynin gm. Góra, pow. rawsko-mazcwie- 
ckiego, rozegrała się w nocy ubiegłej — 
krwawa walka pomiędzy patrolem poli
cyjnym a dwoma bandytami. W wyniku 
dłuższej wymiany strzałów, jeden z barn 
dytów. zestal zastrzelony, a drugi ujęty.

Przebieg walki przedstawia się na
stępująco.

Około północy do gospodarza wsi Go
stynin, Jana Kaczmarka, wtargnęli dwaj 
bandyci, którzy steroryzawawszy domo. 
wn ków rewolwerami, przystąpili do plą 
dnawainda mieszkania.

W tej właśnie chwili w pobliżu prze
chodził patrol policyjny. Policją'Ci zaij-

Irzawszy nrzez szybę do wnętrza zau-

ważyli tam bandytów. Wkrocywszy do 
mieszkania, policjanci kazali rabusiom 
podneść ręce do góry. Ci odpowiedzieli- 
jednak strzałami. Policjanci wycofali się 
na podwórze, a bandyci zabarykadowali 
w chałupie.

W czasie strzelaniny zabito bandytę 
Franciszka Tranca, który jak się okaza- 
o pochodzi z Dąbrowy Górniczej. To
warzysz jego — Juliusz Belke — jest 
mieszkańcem Nowego Miasta. Znalezio
no przy n m rewolwer j 150 naboi.

Zwłoki zabitego bandyty zabezpieczo
no na miejscu aż do przybycia komisji 
śledczej, aresztowanego zaś Juliusza Bel 
ke przewieziono skutego w kajdany : 
rx>d silną eskortą do Warszawy,

zumienia, złą wolę, a często nawet tak 
niebezpieczne pzsurńęcia, jak listopado. 
wy polityczny strajk generalny.

Ilekroć zmn ejszało się niebezpieczeń
stwo wewnętrzne, miano do czynienia 
z trudnościami zewętrznymi. Kiedy u- 
dawało się opanować sytuację wewnę
trzną, odbijało się to na st:inowctaośc& 
Francji w stosunkach zewnętrznych.

Sytuacja taka — dodał Daladder — 
nie może trwać nieprzerwanie.

Zbliżające się trudności dają rządowi 
prawo domagania się, by integralność 
Francji i imperium franeuskego oraa 
żywotne interesy narodu były postawio
ne ponad wszelkimi sprawami polityki 
wewnętrznej.

Polityka rządu — powiedz a DaladŁer 
— jest jedmccześnde polityką pokoju i 
obrony narodowej. Premier zwrócił aię 
z wezwaniem do zgody i jedności.

Premier Chamberlain
WRÓCIŁ DO LONDYNU

LONDYN, 15.1 (PAT). Premier Chamber
lain przybył do Folkestone o godz. 15.30. Nie 
zatrzymując się w Folkestone premier wyje, 
chał do Londynu, gdzie przybył o godz. 1720,

&zti Sport i Wyćlw 'nie Fizyczne - Cena egz. 10 gr

Kui^L .Zachodni
I O 1/ D n ttOK xxx Poniedziałek 16 stycznia 1939 r. Nr. w n^IuRrM^ I P-K-O. 332.71Ź | Ł Z-50



i „KtTRfER ZACHUwr poniedziałek, 16 stycznia 1939 rowu Nr. 16

ę SPORT I WYCHOWANIE FIZYCZNE <j
Zwycięstwo rezerwowej drużyny bokserów

POLSKA - HOLANDIA 16:0
W niedzielę w Warszawie odbył się 

p;er<wezy międzypaństwowy mecz pię
ściarski pomiędzy Polską a Holandią.

Zespói; nasz wystąpił z garniturem re
zerwowym. Mimo to pięściarze polscy 
odnieś! pełne zwycięstwo, wygrywając 
wszystkie wałki. Goście zareprezer.ito- 
wałi się jako- zespół słałby. W .nielicznych 
tylko 'wypadkach potrafili nawiązać 
walkę równorzędną.

Wyniki techniczne w kolejności wag 
od muszej do ciężkiej przedstawiają się 
następująco:

Jas ńskt otrzymaj 2 punkty walkowe
rem z jpicwiodu nadwagi Wolt/cna, ale 
spotkanie towarzyskie rozstrzygnął na1 
swoją korzyść.

Sobkowiak wygrał na punkty z Nieu- 
iwenbargiem.

Skalecki wygra! iz Dekersem.
Tomezyński, który wyraźnie przypo

minał Kolazyńsk ego, okaraai1 się pięścia
rzem bardzo dobrym i pokonał de Vrwo- 
ta.

NOCNY „MECZ”
PIŁKARZY ZAGŁĘBIOWSKICH

W ub. sobotę odbyło się w Domiu Spc 
łecanym w Sosnowcu walne zebranie 
Z-O.Z.P.N w którym wzdęło udział po
nad 120 delegatów klubów piłkarskich. 
Delegatem z ramień a PZPN był ip. 
MaDow, który jednocześnie przewodni
czył zebraniu.

Zebranie przeciągnęło się do godzin} 
4 rano, a to na skutek poruszania nie
istotnych spraw i załatwiania osobi
stych pciraehumkćw. Około godz. 3 rano 
przewodnie na skutek starcia słow
nego z p. Michalakiem opuściit zebranie.

Po ^przyjęciu sprawozdań zebrani u- 
chwaliHi votum zaufan a dla zarządu 116 
głosami przeciw pięciu.

Lelewski zwyciężył Verlinda | B.ałkowski Bwycóężył NoBego na -pun-
Szułczyński wygrał z Kutenmauerem. kty.
Karolak pokorni Gordenbeckena, któ- Sędziowali pp. Dworak, Poont 1 Ry- 

ry poddał się w drugiej rundzie. Ibanczyk.

Śląsk — Łódź 10:6
Wczoraj wobec półtora tysiąca wi

dzów odbył się w sali kriloa „Patria**  w 
Sosnowcu międzyokręgowy mecz bo
kserski reprezentacjo Okręgu śląskiego 
■ Łodtzd.

Przed rozpoczęciem walk gości powi
ta! na ringu przedstawiciel SI. 023. p. 
Sadło weki, wręczając iim kwiaty. Łodzwa- 
rie wręczyli ślązakom upominek w po
staci miniaturowego gongu.

Po ładnych i ciekawych naogół wal
kach mecz zakończył się zwycięstwem 
Śląska w stosunku 10:6.

Wyniki poszczególnych walk w kniej- 
n-odcń od wagi muszej do ciężkiej były 
/następujące:

Zebrami wybrali no-wy skład WG j D 
ma czele którego stanął p. Rene; jako 
członkowie wieszil pp.: Polak, Kołodziej 
ski, Woś, Neugebauer i Chojecki. W wy 
miku uzupełni ających wyborów do zarzą
du Z. O.Z.P.N. zostali wybrani pp.: 
Wosiński, Jakubowski i Kanus. Delega
tami nta walne zebranie PZPN zostali 
wybrani -pp.: prezes Wolski, Oleksiak, 
Kanus i Szyller z Częstochowy.

Budżet okręgu uchwalono w wysoko
ści 8100 zł., WSS-u w wysokość’ 1200 
złotych.

Przed meczem z Francją

Pawlica (Śl) po ładnej walce zremiso-, 
•wał z Rossmanem, który był przeciwni
kiem bardzo twardym.

W koguciej Jarząbek (śl) wygrywa z 
dobrym zawodnikiem łódtzkim Marcin
kowskim na punkty. Wyniik remisowy 
•byłby bardiziiej aprawiiedliwy.

W piórkowej Welgr.-n, który zapre
zentował się wczoraj nieszczetgóMe zre
misował z Fagotem (Ł).

W lekkiej Kowalewski (Ł) walczący 
w siwoim czasie w reprezentacji Polski, 
wygrał zasłużenie na punkty z Janasem.

W półśredniej Ackerman (śl) uzy
skuje zwycięstwo na punkty z Taibcr- 
kaem, chociafż odpowiedniejszy byłby 
wyrik remisowy. Do porażki Taborka 
przyczyniły się ostrzeżenia za nieczysta 
■walkę.

W średniej Paterok (śl) nokautuje w 
II rundzie Niewadaiła.

W półciężkiej Kolonko (Śl) wygrywa 
z b. sosnowieckim zawiodrdkięm Mosz- 
kowiczem na punkty. Moszkowicz. jaik 
zwykle, zachowywał się nie jak bokser 
na ringu, lecz jaik niemy aktor na sce
nie. Słuszne orzeczenie sędziego przyję
te zostało gwizdami przez fanatycznych 
sympatyków Mosizikowdcza.

W wadze c;ięźkiej Pietrzak (Ł) wice
mistrz Polski wygrywa nieznacznie na 
punkty z Wrazidłą. W trzeciej rundże 
obaj zawodnicy sriteie krawiią.

W rangu sędziował dobrze p. Wendc 
z Katowic, punktował p. Dudek z Kra
kowa.

KRONIKA SPORTOWA
PROGRAM BOKSERÓW ŚLĄSKICH

Kalendanyk śl OZB przewiduje następu
jące zawody reprezetnacyjne:

19 lutego Poznań — Śląsk w Ostrówki
5 marca Kraków — Śląsk w Rybniku
7 marca Wiedeń — Śląsk w Katowicach
16 kwietnia Pomorze — Śląsk w Torunru
1-7 kwietnia Pomorae ,fi“ — Śląsk w Gdyni 
5 maja Wrocław — Śląsk we Wrocławiu
14 maja Berlin — Śląsk w Katowicach.

WALNE ZEBRANIE ŚL OZLA
Odbyte w niedzielę walne zebranie Śl OZLA 

rozpoczęło się zagajeniem, po którym nastą
piło odczytanie protokółu z ostatniego wal
nego zebrania raz sprawzdań zarządu i kom. 
rewizyjnej.

Po dyskusji nad sprawozdaniami udtódono 
absolutorium ustępującemu zarządowi i przy
stąpiono do wyboru nowego.

P dłuższej dyskusji wybrano nowy zarząd, 
którego skład osobowy nie wiele różni się od 
pc przedniego. Prezesem został ponownie dyr. 
Jeziorowski, I wiceprezesem p. Oska, H — dr 
Bałwski, Ul — mgr Kubica, Jako ławnicy w 
skład zarządu weszli BP-: Kałuża, Kurzeja 
por. Husa akowski, Włodarczyk, Rzepuń, Bs 
naszak, Pawelczyk i Jendrosek.

Do komisji rewizyjnej weszli pp.: Wierzbic 
ki, Fedorowicz i Rakoczy.

I PORCELANĘ
„ĆMIELÓW

METALURGIA

Wój—3ali 18:1 Reprezentacja Polski-repr. Zagłębia 9:2 (3:1)
Wczoraj wieczorem ma sztucznym lo- 

dowńeku w Katowicach odbył się pienw- 
ezy występ kanadyjskich hokeistów 
„Trail Smolce Eaters", których przeci
wnikiem był zespół katowickiego „Dę
bu*.

Kanadyjczycy zaprezentowali wspa
niałą grę nie wddraianą dotychczas na 
sztucznym torze i wygrali mecz w sto
sunku 10:1 (1:0, 4:0, 5:1). Jedlyną bram 
kę dla irDębu“ .strzelił Burda.

Widzów 10.000.
Dziaaj o godz. 19.30 Kanadyjczycy 

grają z reprezentacją Polski, która wy
stąpi w składzie: Maciejko, Tarjowski 
— bramkarze, Kasprzycki, Michalik, 
Metternuch, Werner — obroń ty, I napad 
Nowak, Burda Urzon, TI mapad: Mar- 
chewczyk, Wofkowsk , Kowalski.

Wczoraj na boisku Pol. KS w Kato
wicach odbył się treningowy mecz pił
karski rejmeaentacji Po-lskr, przed wy
jazdem do Francji, z reprezentacją Za
głębia Dąbrowskiego. Mecz przyniósł 
wysokie zwycięstwo drużynie narodo
wej w stosunku 9:2.

Mecz rozegrano w fatalnych wiairum- 
kach terenowych; boisko PKS przedsta 
wiało jedną ślizgawkę. Na ogół drużyna 
Polski, z małymi wyjątkami /poprawiła 
się niieeo od ostatniego występu. — W 
bramce zarówmo Rudnicki do przerwy, 
jak i Mrugała po przerwie nie mdeli 
zbyt dużo do roboty. W obronie para — 
Szczepaniak—Gemza (po przerwie) nie
co leirssza od pary grającej prard przer
wą (Szczepaniak—Twórz). Pomoc do-

A TXT1 w . # C O C T E I L bar
Restauracja „ADRIA tymk ™'i Sn*-* 15*’-

bra, choć niepewna, jednakże należy to 
brać ma karb oślizgłego boiska.

Najsłabszą częścią, jak zresztą asta- 
trio bytł atak, a jedynie Matyas i Pion
tek srtamęli ma wysokości zadan a.

Pierwsza craęść gny przechodni na .nie
znacznej przewadze drużyny polskiej. 
Już w 3 minucie zdobywa ona niespo- 
dnewarie bramkę przez Piontka. Na
stępne dwadzieltońa minut gry prowa
dzone są z dalszą przewagą reprezenta
cji Polski, jednakże wiele dogodnych 
pozycji nie jest wykorzystanych, a pił
ka na oślizgłym teren e jest chwilami 
nieuch wytna. Przy tym ptak Polski gra 
zbyt skupiony, tak że akcje załamują 
się na obranie Zagłębia. Dopiero w 20 
minucie dalek strzał Matyasa gręźnie w 
bramce. Od tej bramki Zagubię bierce 
się dio pracy i jest iprzeeiwnikiem pra
wie rówmrzędlnym. utrzymując lekką1

przewagę do końca połowy. Jeden z ata
ków kończy się piękną bramką, strzelo
ną główką przez Oicheckiego. W 46-ej 
minucie, a wiięc po czasie Wodarz zdo
bywa >w zamieszaniu trzeć ą bramkę.

Po przerwie gra nie ciekawa. Zawod
nicy rolbią wrażenie przypadkowych 
graczy. Zagłębie opada na siłach i du
chu, ale mnamki sypią się jak z rogu 
obfitości. Serię rozpoczyna lewy łącznik 
strzelając w 12 ,i 21-ej m nucie dość łat
we bramki. Następnie Zagłębie przez 
Koralewskiego strzela drugą bramkę 
dla swych barw. W 31-ej minucie Pion
tek podwyższa wynik d-o 6 bramek, a * 
kilka mnut pada samobójczy punkt ze 
strzału Poszwy, w 40-ej minucie Wostal 
zdobywa ósmą bramkę, a w ostatniej 
minucie Piontek ustala wynik dmaa.

Sędziował p. Rust. Zainteresowanie 
1 małe.

Rum “ woda - cukier - grog
OD 1 STYCZNIA 1939 ROKU 

CAŁKOWITA ZMIANA PROGRAMU

Znakomity duet DANGO w tańcach akrobatycznych

GROCHOLSKI CZESŁAW i recytator

Znakomita orkiestra: „HAPPY BOYS“ — prolongowana

NAJLEPSZA KUCHNIA NA TERENIE ZAGŁĘBIA DĄBR. i GÓRNEGO SLĄSKA

Polecamy salę na bankiety i wesela oraz na różne przyjęcia

W NIEDZIELE I ŚWIĘTA — DANCINGI OD 5—7 Z WYSTĘPAMI.

DANCING-BAR W SALI GÓRNEJ CZYNNY OD 24.

Pomysł
W 1738 reku na wodach zachodinio- 

indyjsk:ch krążyła eskadra angiel
skich okrętów, której zadaniem było 
przecięcie komunikacji morskiej mię
dzy Hiszpan ą i jej koloniami w Ame
ryce Południowej. Ciężka stużba na o- 
krętach dokuczała mar ynarzom, szukali 
też osłody ii zapomnienia w rumie ja
majskim, którego spore zapasy spoczy
wały w beczułkach. Miało to jednak fa
talny zipływ na - dysoypli nę wóród za
łóg okrętowych, co sprawiało diużo kło
potu dowódcy eskadry, admiraowj E. 
Vemoriowi. Zagroził marynarzom su
rowymi karami za pijaństwo i niedbal
stwo w służbie, ale i to nie uomagalo.

admirała
Wilki marskie wykpiweły się z ry

gorów- „starego igroka**,  jak go przezwa
no z racji' wyszarzałego płaszcza, jakim 
się stale okrywał. Wówczas admirał 
wipadł na pomysł: a gdyby rozwodnić 
rum, domieszać doń cukru — może by 
skutek był inny. Próba udała się: rum 
z gorącą wodą i cukren przypadl wszy
stkim do gustu; był smaczny a nie upi
jał. Narodzi się gncig, tak bowiem od 
przezwiska swego „starego**  ochrzcili 
marynarze nowy napój.

Grog przyjął się w marynarce angiel
skiej .amerykańskiej, a później staj się 
pepulairnym trunkiem r-a -cafym św ecie
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CpIJCIE MLEKO - MLEKO TO ZDROWIE . , ..
cde tylko- 

MLEKO WYBOROWE 
JpÓtDZIELNI ZlEMIAIt/KIEJ 

dla zfy&i mleka.

G

MODY

PRZEDSMAK 
STROJOW NA WIOSNĘ 

Dohiae ubrana noiwcuzesna pand wy
gląda następująco: pnzei południem no
si ■wełraiuną sukienkę w kolorze, powiedz 
my — czerwono-miedizianym, zapiętą 
na szereg guziczków dochodzących do 
połowy spó.kijicski, stanik -zdobi niewdel- 
k. wykładany kołnierzyk; komu nie ła
dnie w okrągłym wykładanym kofmae- 
nzu, może nosić wykończanie sukni gol
fowe. Ład-.a jest sukienka praedpołud- 
uiowa z firmy Lucien Lelemg, gdzie koł- 
n-enzyk zakończany jest do obu koń
cach plecionką z kolorowych tasi-ame- 
<aak, które luźno spadają w dół i za
chodzą pod pasek, po czym opadają ko
lorowym deszczem ra spódnic?. Całość 
takiej tualety nadaje syhvet?e lekkość i 
powi:ew.':ść.

Osoby prisbirąoe poszezupFć swoją 
sylwetkę mogą wybrać sobie amy mo
del — kembwoweną suknię gra^art-iwo- 
r/iebieską, gdzie przód jest cały mńebie- 
ski. Przód przee'ęty jest wdłuż od dołu 
do góry dwoma pasami granatowego 
mateniaiu, beki — gładke, a reszta 
suwana płaskimi’ plisami. Wszystkie te 
podłużne Mr.ie, plisy : dwa granatowe 
pasy materiału przyczyniają się do zwę- 
ńeisia sylwetki i dania postać' wzrostu. 
Elegancka .pani wybćwze sobie na po
południe czarną sukienkę ozdobioną kl;- 
psem lub — jeszcze lepiej — perłami.. 
Do tego .nienagannie •cienkie pończochy 
i maleńk' kapelusik.

Sylwetka pani na wiosnę będzie we- 
dfliłg przepowiedni maison haute-ocutu- 
T3 — Jacąues Heim — smukła ,i lekka. 
Kostiumy będą m’.?ły obcisłe żakiety, 
diugie, wiązane pod sryją kokardy z fu
tra lub aksamitu. Pierwsze lekkie ko- 
stiamiiki przeznaczane r.a wycieczka to 
bcilerka o poszarzanych ramionach, pen- 
sjonansk-e lcofrrenryki dziergane w ząb
ki. Kolory, jasno różowy, mleczno-sny, 
błękitno szary, ofaz biały.

Popołudniowe suknie mają na stani
kach peino drobnych zakładek a na spó 
dolcach— ipiisek. Wszystko to ranem 
wzięte sprawca wrażeń'e, że talia jest 
bardzo cienka. A o to chodti maj bar
dziej. Staoik przyb .any jest wpoprzek 
szer.ką przezroczystą mereżką. Na nie
których rr>odelach widzimy odstające 
baskink i luźne rękawy o sasrokiej na
sadzie, ujęte po.iżej łokcia. Juko prwwij- 
dło do takiej sukni, szczególnie wtedy 
.iożeli wykonana jest z kreny, nesi sę 
amarantowe lub fioiybowe kapelusze.

Celine

PROGRAM RADIOWY
PONIEDZIAŁEK 16 STYCZNIA

5.30 „Dzień dobry"—wesoły montaż płyto
wy 6.85 Gimnastyka 6.50 Muzyka z płyt 8.00 
Audycja dla szkół 11.00 „Historia mojego 
•weterka" pogadsnka dla dz:eci starszych
11.15 Gra Gaepar Cassndo (płyty) 11.57 Sy
gnał czasu 12.03 Audycja południowa 13.00 
Audycja dla kupców i rzemieślników 18.80 
Muzyka absolutna i programowa — audycja 
muzyczna dla 1'ceów 14.00 Muzyka obiadowe
14.50 Wiadomości bieżące i gełda 15.00 Teatr 
Wyobraźni dla młodzieży: „śpiączka — czar
ny sen Afryki" 15.30 Muzyka obisdowa 16.08 
Wiadomości gc^podarcze 16-20 Kronika nau
kowa: „Fizyka" 16.35 Recital fortepianowy 
Zofii Massalskiej 16.55 Polacy ni Dalekim 
Wschodzie — felieton 17.10 E. N. v. Rezni- 
cek: Kwartet d-moll 18.00 Za m edzą—audy
cja słc.wno-muzyczna 18.25 Wiadomości spor
towe 18.30 Polonezy Ogińskiego 19.00 Audy
cja żołnierska 19.30 Koncert rozrywkowy 
10.35 Audycje informacyjne 21.00 „Sonety in- 
strumentslne" 21.40 Nowości poetyckie 22.00 
Transmisja z Krakowa.

Płonący samochód na ulicy
Sosnowiczanie ofiarami katastrofy

W nocy z 14 na 15 bm. ina ul. Knako- 
wskiiej w Zaiwodaiu koło Katowic wyda
rzyła się katastrofa sam schodowa.

Miar-owicie auto osobowe inż. Wada, 
wa Orłowskiego z Sosnowca, k orowane 
praez właściciela, w pewnym momanci-e 
wpadio na słup tramwajowych przewo
dów elektrycznych.

Skutkiem zderzenia inż. Orłowski i 
zmajdująca się w samochcdze jego żo
na Gabriela odnieśli liczne okaleczenia.

Samochód, który przy zderzeniu za
palił się, ugasah przygodni świadkowie 
wypadku. Rannych odwieziono do szpi
tala miejskiego w Katowicach.

Wóz został poważnie uszkodzony.
Wcocraj rano rannych po. Orłowsk ch

Cafe-Restaurant „SAVOY”
SOSNOWIEC. UL 3-GO MAJA 8.

Telefony: 61-901, 62-735 Podziemia telefon 62-791.

111 I i I 11 Od 16 stycznia 1939 r. całkowita zmiana programu:

ZOSIA KALINOWSKA
ANIA CHARLES
5 BERNARDFS nowe atrakcje na wesoło

W kawiarni gra król skrzypków Bronisław Paster.
W podziemiach niestrudzeni „Gołka - Plewa*

SB ZAGŁĘBIA
16

Styczeń

KALENDARZ DNIA 
Poniedziałek

Marcel, pap.
Jutro: Antoni, ap.
Słońca węch. 8,02, zach., 164® 
Księżyca wsch. 4,37, z. 13.12.

ilrSTORIA PODAJE:
1649 Koronacja Jana Kazimierza w Krakowie 
1793 W. Ks. Poznańskie azjmują Prusacy 
1881 Gen. Chłopicki składa dyktaturę 
1920 Powstanie Ligi Narodów w Paryżu.

PRZYSŁOWIA:
Lepszy stary druh niźli nowych dwóch. 

ZŁOTE MYŚLI

Kina w Sosnowcu grają dziś
ZAGŁĘBIE: „Marnotrawna Córka". 
EDEN: „Maria Antonina". 
PATRIA: „Za winy niepopełnione".

Dyżury aptek w Sosnowcu
Dziś dyżury nocne pełnią następujące apteki:

J. Garbaczewskiego — ul. Sienkiewicza 9
L. Turskiego — «1. 1-80 Maja 18
C. Truszkowskiego — ul. P.łsudakietro 4t 
W. Wasilewskiego — ul. ModrzejowsAa 10 
W. Zielezińskiego — ul. Orla 28

X ODZNACZENI. Za zasługi w służbę pań
stwowej odznacezni zostali srebrnym Krzy
żem Zasług; pp.: Michał Turgał sekretarz są 
du grodzkiego w Będzinie i Jadwiga Mikulska 
sekretarz Sądu okręgoweg o w Sosno*  cu, a 
brązowym Krzyżem Zasługi Andrzej Rusin 
woźny sądu grodzkiego w Czeladzi.

Nieszczęśliwym jest ten naród, którym rzą
dzi niewiasta — powiedział raz Mrhomet.

którzy m. in. doznali powabnego potłu
czenia nóg przewieziono do Sosnowca 
do ich prywatnego mięsakarfa (P-erac- 
kiego 6).

Wskutek silnej gatołedei 'wyćhtrzyło 
się ma Śląsku w ciągu pątku kilka nie
szczęśliwych wypadków samochodowych 
M. jm. na szosie dra Grażyńskiego:, pro
wadzącej z Chorzowa do Katowic, samo- 

■chód dyr. Gadomskiego ze Sosnowca, 
kierowcairy pnzaz szofera Karola Wiśoe- 
wski^go, zderzył się z drugim autem, 
kierowanym praez właiścicela Stan.is'a- 
wa Naiwirotka z Chorzowa. Oba wozy 
uległy zoiszcfflonu. Jadące autem Mania
Bitna ł jej córka odniosły okaleczenia.

Teatr miejski w Sosnowcu
W poniedziałek i wtorek dn. 16 • 17 bm. o 

3cdz. 19 dla Związku Przyjaźni dana będzie 
oskonala rewie pt „WSZYSTKIEGO PO 

TROCHU".
W środę 18 bm. o godz. 20.30 tylko jeden 

raz wystąpi znakomity humorysta LEON 
WYRW1CZ w swoim przebogatym refpertua- 
rze, w galerii nowych typów pt. Zaolzie, Na 
strychu, Nie śpij, Parkany itp. Bilety wcześ
niej do nabycia w Biurze Podróży „Orbis" ul. 
Małachowskiego róg Pierackiego, tel. 6G343.

Teatr w Katowicach
Poniedziałek, 16 bm. godz. 20 — Gościnny 

występ Henryka Ładcsza.
Wtorek, 17 bm. godz. 20 — „Poławiacze 

pereł".
środa 18 bm. gedz. 20 „Dlaczego zaraz

tragedia"
Czwartek 19 bm. godz. 20 — „Dlaczego za

raz tragedia".
Sobota 21 bm. godz. 15.30 — „Pan Jowial- 

ski" (dla szkół); godz. 20 — „Pan Jowialski" 
(dla KPW).

Niedziela 22 bm. godz. 15.30 — „Pan Jo
wialski" (dla kop. Siemianowice); godz. 19— 
„Dlaczego zaraz tragedia" (dal Huty Baildon)

Epidemia tyfusu szerzy się 
poza Jędrzejów

W Jędrzejowie zatrzyrruino włóczęgę 
•iyja, cdpowiadającego rysopisowi poszu 
kiwanego praea ipolicję, Icka Gimsberga 
nożsadnika tyfusu plamistego i aaitray- 
m-sinego w Zaiwiemu.

Di wnym trafem i ten drugi Ginsberg 
— Nuchym, rodem z Lubłimia, bez sta
łego miejsca zam eszkania, jest chory 
na tyfus plamisty, wobec czego został 
uniŁaszcó-ouy w sapitału jędrcejowakim 
i odpowiedńo iiz»k>wiany.

Rozpoczęcie Miesiąca
ZBIÓRKI NA FUNDUSZ SZKOLNICTWA 

POLSKIEGO ZAGRANICĄ

Wczoraj rozpoczął się Miesiąc Zbiórki na 
Fundusz Szkolnictwa Polskiego Zagranicą, 
który trwać będzie na terenie całego kraja 
do dnia 15 lutego rb.

W związku a rozpoczęciem się Mies ąca 
zbiórki wczoraj o godz. 9.30 odprawione zo
stało w kościele parafialnym w Sosnowcu u- 
roczyute nabożeństwo, na które przybyli przed 
stawiciele władz, urzędów oraz społeczeństwa.

Jakie dopłaty i dodatki
PRZYSŁUGUJĄ DO RENTY INWALIDZKI UJ

Otrzymujący rentę inwalid-zką ma p:awę do 
dodatku na każde dziecko w wysokści jedrjej 
dziesiątej kwoty zasadniczej i kwoty indywi
dualnej renty, tej ostatniej obliczonej ylko 
w wyeo-kcści 10 proc, przeciętnego mesęcz- 
nego zarobku.

Dodatki na dzieci należą się do czasu ukoń
czenia przez chłopców 17 lat, a pracze dziew
częta 18 lat życia. Jeżeli jednakże dziecko 
jest całkowicie niezdolne d: zarobkowania 
wskutek ułomności fizycznej lub umysłowej 
wówczas dodatek na dzieci przysługuje na ca
ły czas trwania tej niezdolności, pod warun
kiem, że niezdolność ta powstała przed osią
gnięciem przez dziecko 17 lat, względnie 18 
lat życia. Na dzieci, które wstąpiły w zwią. 
zek małżeński, dodatek nie przysługuje.

Robotnik, którego przeciętny zarobek tygo
dniowy wynosił mniej nilż 36 zł otrzymuje de 
renty specjalną dopłatę. Dcpłata wynosi: 48 
zł rocznie (4 zł miesięcznie), jeżeli zarobek 
tygodniowy wynosił do 12 zł; 36 zł rocznik 
( 3zł mieś.), jeżeli zarobek tygodniowy wy
nosił od 12 do 17 zł; 24 zł rocznie (2 zł mieś.) 
jeżeli zarcbek tygodniowy wynosił od 17 do 
24 zł; 12 zł rocznie (1 zł mieś.), jeżeli zaro
bek tygodniowy wynosił od 24 do 36 zł.

X PORZĄDEK KOLĘDY W PARAFII 
WNMP W SOSNOWCU. Poniedziałek, dn. 16 
bm. od godz. 11 jeden ksiądz — ul. Małachow
skiego, od godz. 14, drugi ksiądz ul. War
szawska. Przy tej okazji księża będą przyj
mowali dobrowolne ofiary na dalsze odnowie
nie kościoła.

X ZAKAZ UŻYWANIA CUDZYCH IMION. 
Warszawska Rada Adwokacka w obszernie 
umotywowanej uchwale postanowiła wezwać 
członków palestry pochodzeni żydowskiego do 
podawanie w pismach i pdaniach, kierowa
nych do władz i sądów, w korespondencji pro
wadzonej urzędowo i na tabliczkach adwokac
kich, imienia zgodnego z brzmieniem aktów 
stanu cywilnego. W wypadku stwierdzonego 
uchybienia, sprawy kierowane będą na drogę 
dyscyplinarną.

X ZE ZWIĄZKU PAŃ DOMU W SOSNOW
CU. We wtorek, tj. 17 bm. o godz. 16 odbędzie 
się zebranńe zarządu.

X „OPŁATEK" PEOWIAKÓW. Zarząd Kote 
Powiatowego Związku Peowiaków oraz Zarząd 
Samopomocy Społecznej Kobiet w Sosnowcu, 
urządzają w dniu 21 bm. godz. 20 w salach 
Ratusza tradycyjny Opłatek z tańcami na któ
ry serdecznie zaprasza wszystkich członków

TATATATATATATAT

P
rosimy naszych 

zamiejscowych 
i miejscowych

- P. T. Prenumeratorów
O WPŁACENIE PRENUMERATY 

za styczeń 1939 r. 
Wydawnictwo Kurjera Zachodniego

Jak się okazało i ten Gimsberg był 
rcosafln&kteim duru plamistego.

Podczas gdy epidemia tyfusu Jem'- 
stego w Jędraejowiie wygasa, w sąsied
niej osadaie Sobków, po w. jędrzejow
skiego, -ziachorcwalo na tę chorobę pięć 
osób w rodzinie żydewsk ej.

Chorych umieeizciaono w szpitalu ję
drzejowskim, miictsekaniie zaś i resatę do
mowników poddano dezynfekcja i iaolo- 
wam.
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Rozbudowa gospodarstwa Polski Czy wiesz, że przy wzroście zużycia 
cena elektryczności stale maleje.

Oblicz, jak tanio dzięki naszej taryfie blokowe; wypadnie zainstalowanie 
brakujących Ci jeszcze aparatów elektrycznych.

Można je nabyć tanio i na raty w sklepie Elektrowni.

KOLEję-DRO&l-MOSTY

r:: ::

101 MIM ELEKTROWNIA OKRĘGOWA W ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM, S.A.

KKCtm MIIOWUlHl miotmam sźmwocm inmt
xxxxxx sss sxxxsx

KINO „EDEN"
KUPNO

i SPRZEDAŻ

0 znaczeniu inwestycyj dla kraju decyduje 
u:e tylko iłeść poświęcanych na ten cel środ
ków, ale przede wszystkim celowość podejmo
wanych prac.

Tylko takie inwestycje państwowe są po
żyteczne, które ne ograniczają działalności 
inicjatywy prywatnej ,ale ją wsp magają i u- 
łatwiają.

Państwo nie może dokonać samo dzieła roz
budowy kraju; ograniczyć się też musi tylko 
do takich inwestycyj, które nie m:gą być ob
służone przez osoby prywatne .albo które u- 
łatwiają działalność inicjatywy prywatnej. 
Wśród tak ch zadań figurują budowa dróg 
kołowych, wodnych, kolei, sieci telefonicznej, 
eiektryf kacji itp. oraz rozbudowa przemysłu 
obronnego.

W okresie kryzysu wszystkie niemal jnwe-

stycje publ czne zostały zahamc.wane. Pierw 
szy wyłom w tej zasadzie oszczędności na wy
datkach inwestycyjnych uczyniono w r. 1935.

Rozpoczęto od skromnych początkowo paru- 
set mil-ionów złotych, po czym z roiku na rok 
w miarę przyrostu środków następowało 
zwiększanie tempa, które ostatnio wyrażało 
się kwotą około 1 m Harda zł w skali rocznej.

Należy dodać, że na cele budowlane pań
stwo udzieliło kredytów w sumie 140 miln. zł, 
ale kilkakrotnie wyższą kwotę uruchomiły na 
tej podstawie osoby prywatne, korzystające z 
taniego kredytu publicznego.

Podobnie inwestycje publiczne są jednym 
skrzydłem szerokiego frontu inwestycyjnego, 
drugie skrzydło o znacznej rozciągłości to in
westycje prywatne w przemyśle, rolnic
twie itd.

Początek I seansu o godz. 17.30

zzzzzzzzzz zzzzz

KINO

SPRZEDAM 
dom dwa plsce razem 
lub osobno. Szczegóły 

i adres w Administra
cji. 171

UŻYWANE 
maszyny okazyjnie 
sprzedamy B-cia Czaj
kowscy. Sosnowiec, 3 
Maja 29. '

W KAWIARNI
— Praet;raszam bardao, ale psin usiadł 

oa moffirn kapeluszu.
— Nic nie szkodzi. Ja, proszę szano

wnego pana, jestem przyzwyczajony do 
rotamańtyah niewygód.

DOBRA MYŚL
— Czy mie wiesz, jaki prezent dać 

ciotce Frani na :tnienj<ny, ale taki, który 
by ją bardeo ucieszył ?

— Wiesz co, napisz jej anonimowy 
Ust miłosny.

KINO

Fascynująca śpiewaczka i artystka 
Niezapomniana bohaterka z filmu „La Habanera” 

ZARAH LEANDER w najwspanialszym filmie sezonu 

Marnotrawna córka
Walka kobiety o honor i dziecko

W poz. roi. H. Georg, Ruth Hellberg, Paul Horbirger, 
Leo Ślęzak, Georg Alexander i inn.

Pocaątek o goda. 17.30 w niedziele 15.30

KRAKÓW
Kamienica trzechpię- 
trewa (obok dworca) 
85 ubikacyj, wszelkie 
urządzenia — dochód 
19.000, cena 140.000 
Dogodne spłaty! „In

formator" Kraków, Pi 
jarska 19. 66

REKLAMA 
JEST 

DŹWIGNIĄ 
HANDLU!

Bunt krwi i żelaza potężny kataklizm, rozszalałe tłumy, 
wstrząsające sceny — wszystko to znalazio swój wyraz 

w wielkim filmie p. t.

IM CHICAGO
Sosnowiec

Warszawska 18
Rekordowa obsada tego fiimut

Tyrone Power, Alice Faye, Don Ameche

Początek o godzinie 5.30

KINO-TEATR
ffll”Za winy niepopeinione

Najnowszy film polski w-g powieści M. Bałuckiego

iniircinmw
i S-ka 

w Sosnowcu 

mu. Kina Pciatt

...na ich miłości ciążyła hańba, strasznej przeszłości... 
w roi. gł.

Eug. Bodo, W. Bartlówna, Junosza-Stę- 
powski, J. Pichelski

ANTONI GREIPEL 
(HRAM)

-^ZAWIEJAo
POWIEŚĆ WSPÓŁCZESNA

25)
— Zdrowie samo przyjdzie powok, ale 

ne trzeba go siłą przywoływać. Panien
ka .pojuinma Bogu dziękować, że po ty- 
godnfu może siedzieć o owojej sile — 
perswadowała. — Ale wy, miedzi, to 
ffl£W8ie macie pstro w głowie... Proszę 
leżeć spokojnie, a ja zaraz przy n osę 
śniadanie...

To powiedziawszy, siostra Teresa po
zostawiła H:mkę i opuść ła jej p3'kój.

— A więc to n e od Stefana... — ipo- 
wtarzaa Har.ika w myślach, a wraiz z 
tym przeświadczeniem coś dławiło ją w 
krtani i czuła, że Izy, pomimo ca.ego 
wysiłku woli, by zapanować nad sobą, 
nabiegają jej do oczu. M:że ten zawód 
dłz ewczyna odczułaby mniej boleśnie, 
gdyby dowiedziała się prawdy znacznie 
wcześniej. Tymczasem każdy pąk, każ
dy nieral wonny płatek pieściła, jako 
coś, co łączyło ją z nieobecnym n® razie, 
lecz blskim, ukochanym człowiekiem. 
Nawet te wstydliwe, lecz nie mniej go
rące pocałunki, jakimi pieściła białe i

szkarłatne pąki róż, przeznaczone były 
dla Stefana... Tymczasem to nie od 
niego...

Ale ten przykry zawód dziewczyna o- 
sładzała sobie tą myślą, że Stefan wkrót 
ce nadejdzie, że snów będą razem kilka 
goi.rim . jej zaipłakiane, spragnione jego 
widoku oczy nasycą się obrazem uko-
chanego.

A jeśli Stefan zapyta skąd te kwia
ty? — zrodziło się nowe pytanie — to 
co na to odpowie? I czy nie wzbudzi to 
w Stefanie jakichś podejrzeń?...

Zmęczon® nawałem wrażeń główka 
reko.jwalescentki poczęła pracować in
tensywnie. Teraz dopiero postawiła so
bie ipytan e, gdzie leży przyczyna nie 
tylko specjalnej troskliwości o nią do
ktora Kopery, ale i tego wyróżnienia. 
Nie są to przecież polne kwiaty, zerwa
ne przygodn.e latem, podczas spaceru, 
ale szlachetne, cieplarniane róże, naj
droższe o tej właśnie parze.

— To niedobrze — stwierdziła, przy
pominając sobie najdrobniejsze szczegó

ły z zachowania sę młodego lekarza 
względem niej i analizując je jak naj
dokładniej. Wynik tego rodzaju anaM>?y 
utwierdzaj, ją coraz bardziej w tym prze
konaniu, że stosunek doktor® Kopery do 
n oj wybiega daleko poza zwykćą, zna
mionującą ®o uprzejmość. No i w dodat
ku te kwiaty...

Spojrzała znów na bukiet. Tak świeże 
jeszcze przed chwilą pąki wyglądały te
raz jakby zwiędłe, szkarłat mmej nasy
cony, a biel przyprószona szarym py
łem. N e były to już te saane .-óże... te 
od Stefana...

| Hanka westchnęła, żal jej było tych 
szybko więznących kwiatów, jak żal za
gubionych nadziei...

— Nic mnie to zresztą nie obchodzi— 
postanowiła odzyskać na nowo zatracone 
chwiowo dobre samopoczucie. — Ste
fan nadejdzie lada chwila i będziemy 
znów tylko dla siebie. A za dwa, trzy 
dni 'najdalej opuszczę szpiital.

Stefan właściwie powinien już być 
lawino. Dlaczego jednak nie przycho
dzi? —• Odtąd nadstawiała skwapliwie 
ucho, wrażliwe na najmniejszy nawet 
szmer, dochodzący z hallu.

Niebawem powrósła siostra Teresa, 
przynosząc swej pupilce śniadanie. Han
ka zmuszała się, by jeść; apetyt odleciał 
ją zupełnie i czuła się znacznie gorzej, 
nż przed niespełna godziną. Nie zdra
dzała się jednakże z tym przed zakonni

cą, aby ta nie upatrywała pogorszenia 
się samopoczucia pacjentki w jej samo- 
wolnym i przedwczesnym opuszczeniu 
łóżka. Poaieeaała s ę zresztą, że gdy tyl
ko zjawi sę Stefan, chwilowa niemcc 
spuści ją moment, i.nie.

— O ile nawet nie przyjechał wczo
raj, to i tak pow nien już nadejść z ran
nego pociągu — obliczała. studiując roz
kład jardy i spoglądając na zegarek.

Zwątpienie opanowywało ją coraz 
bardziej, a wraz z tym rodziły się coraz 
to barda ej przykre myśli,, pełne niezro
zumiałych obaw. Przygnębienie mato
wa"© się coraz wyraźniej na pobladłej 
twarzyczce Hanki i czuła, że lada chwila 
wybuchnie płaczem jak małe, skrzyw
dzone dziecko. Leżała na wznak, tępo za
patrzona w suf t, a każdy, najmniejszy 
■nawet szmer za drzwiami wskrzeszał w 
jej sercu nieśmiałą, lękliwą nadzieję, by 
za chwilę przeredzić się w uczucie przy
krego zawodu.

Taik płynęły godzny, jedna za drugą, 
bliźniaczo do siebie podobne, a w miarę 
tego w Harce gasły pieczołowicie chro- 
ntone isk erki złudnej nadziei.

— Nie przyjdzie — szepnęła, gdy o- 
stabnie czerwone odbóaski zachodzącego 
słońca krwawo zamigotały na ścianie i 
zgasły, a wczesny zmowy mrok jął po
woli sączyć się do wnętrza pokoju.

(C. d. n.)

SOSNOWIEC — Kedakcja: FitaudsKiego nr. 4 
Tel. 61064. Skrytka pocztowa 62. 

Administracja: Piłsudskiego i. Tel. 61073
tiuoo.ny przyjmuje 

ou goda. tl — 1 i od 6 — 7.

redakcja nie zwraca.

H 8 Wiersz milimetrowy jednołamowyi na 1-ej stronie, względnie przed tekstem 1 zł.; w tek- 
L *b ście 60 8r-J “ tekstem 45 gr. Ogłoszenia drobne do 20 wyrazów 10 gr. za wyraz, ogłosze-

S nia drobne zawierające ponad 20 wyrazów 20 gr. za każdy wyraz. Szerokość szpalt <0 mm: 
r o w niedzielę i święta 25’/« drożej. Układ tabelaryczny 25“/i drożej. Numery dowodowe płatne. 
I m Za terminowy druk oraz przestrzeganie miejsca Administracja nie odpowiada.

SERYJNE DROBNE OGŁOSZENIA 
Po 10 wyrazów w kańdem koiztują: 

30 drobnych agł. M zŁ 
20 drobnych ogt 13.00 zŁ 
to drobnych ogt 7.00 xL 
5 drobnych ogŁ 4.00 ai.

Za każdy wyraz dodatkowy dopłaca się po 5 g.

MMljJWi Mo oioio":
BĘDZIN, ulica Małachowskiego 1 — DĄBROWA, Sobieskiego, róg 3 Maja, tel.68.302, p. J. Góralsta. GRODZIEC, Kiosk p Łacińskiego 
WOJKOWICE KOM, kiosk p. Jackowskiego. ŁAZY, Wł Jaworski. OIKUSZ, Rynek, koskp. Kordaszewskiego. STRZEMIESZYCE, księ
garnia W. Bagińskiej. ZAWIERCIE, 3 Maja 29. ZĄBKOWICE, kiosk p Krupy. ŻARKI, Fr Cacoń. MYSZKÓW, kiosk St. Jaworskiego. 
i-lŁICA, Rynnie. Jaworski. — CZELADŹ, Wieczorkowa, Staszica 27. — KAZ1MIERZ-PORĄBKA, ul. Wiejska 13, Leon Mączka
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